Chrystusowcy dla Polaków w Irlandii

Dwóch polskich kapłanów przejmuje obowiązki w diecezji Dromore
„Przybysza, który się osiedlił wśród was, będziecie uważać za obywatela. Będziesz go miłował jak siebie samego, bo i wy byliście przybyszami w ziemi egipskiej” (Kpł 19, 33-34).
21 czerwca 2007 roku udałem się do Polski w towarzystwie ks. Alan Hillard, sekretarza departamentu duszpasterstwa Konferencji Episkopatu Irlandii, w poszukiwaniu polskich kapłanów, którzy by zadbali o duchowe i duszpasterskie potrzeby Polaków zamieszkałych w diecezji Dromore. 

Spotkałem Przełożonego Towarzystwa Chrystusowego, ufundowanego w 1932 roku, celem zapewnienia obecności polsko mówiącego kapłana wśród polskich wspólnot emigracyjnych, żyjących i pracujących w wielu częściach świata. Druga Wojna światowa przeszkodziła w pracy Towarzystwu. Dopiero w 1956 roku chrystusowcy byli zdolni wyjechać poza granicę własnego kraju. W tym roku pierwsi kapłani wyjeżdżali i obejmowali posługę wśród polskich emigrantów w Brazylii, Australii, Niemczech, Francji, Kanadzie i w Stanach Zjednoczonych Ameryki Północnej.

Zarząd Towarzystwa zgodził się wysłać dwóch kapłanów do pracy w naszej diecezji Dromore, aby zadbali o polskich emigrantów. Już po moim powrocie z Polski rozmawiałem z prowincjałem Towarzystwa [księdzem Andrzejem Zuziakiem, który pełni obowiązki prowincjała Prowincji pw. Najświętszego Serca Pana Jezusa w Wielkiej Brytanii, RPA i Islandii, uzp. G.K.] z Anglii, który jest odpowiedzialny za koordynację pracy księży chrystusowców na wyspach. Razem wstępnie uzgodniliśmy sprawy związane z przyjęciem dwóch kapłanów do pracy w naszej diecezji. 

Polscy księża będą pełnić obowiązki wikariusza w miejscowych parafiach, do których zostaną przeznaczeni, gdzie wraz z miejscowymi kapłanami będą odpowiedzialni za wypełnianie duszpasterskich obowiązków w danej parafii; dodatkowo, każdy polski kapłan będzie odpowiadał za duszpasterską opiekę polskiej wspólnoty nie tylko w swej parafii, lecz wobec Polaków zamieszkałych w sąsiednich parafiach. Planowanie Mszy św., spowiedzi, czy Mszy pogrzebowych dla polskiej wspólnoty będzie konsultowane między kapłanami miejscowych parafii a duchownymi z Polski. Ustaliliśmy również, że kiedy zajdzie potrzeba chrztu polskiego dziecka, to ceremonia chrztu będzie dokonywana razem z rodzinami danej parafii. 
W konsekwencji naszej umowy, polscy kapłani będą uzupełniać w części obowiązki kapłanów diecezji Dromore, pełniąc normalną posługę wikariusza parafii. W tym samym czasie będą odpowiadać na specjalne duszpasterskie potrzeby polskiej wspólnoty. 

Ks. Stanisław (Stan) Hajkowski SChr został przeznaczony do posługi w parafii w Newry, gdzie będzie również posługiwał na rzecz Polaków zamieszkałych w tym mieście oraz osiadłych w południowej części diecezji Dromore. Mówiąc o swojej nominacji do pracy w diecezji Dromore, ks. Stanisław powiedział: „Krótko po wizycie ks. biskupa McAreavey w Polsce otrzymałem telefon od prowincjała Towarzystwa Chrystusowego, który rezyduje w Manchester z propozycją pracy w Północnej Irlandii; natychmiast wiedziałem, że chcę pracować w tym miejscu. Do września 2007 r. pełniłem obowiązki ekonoma prowincji Towarzystwa w Ameryce Północnej po tym terminie byłem już wolny, aby przylecieć i odkrywać Irlandię. Nigdy nie byłem w Irlandii, choć wiele lat temu, widziałem część jej wybrzeża z brzegów Północnej Walii. Jestem bardzo podekscytowany faktem, że mogę służyć Polakom, którzy przybyli na tę piękną wyspę, a równocześnie, że będę miał możliwość zaangażowania się na rzecz wiernych z parafii w Newry”.
Ksiądz Grzegorz (Greg) Kozieński SChr został przydzielony do pracy w parafii Moyraverty w Craigavon, gdzie będzie posługiwał na rzecz Polaków osiadłych w północnej części diecezji. Ksiądz Grzegorz tak komentuje swoją misję: Moje duszpasterskie doświadczenie pochodzi z trzech różnych kultur: polskiej, brazylijskiej i angielskiej. Zarówno w Brazylii jak i Anglii posługiwałem na rzecz polskich wspólnot o emigracyjnym rodowodzie. Irlandia daje mi jedyną w swoim rodzaju możliwość realizacji zadań wyznaczonych nam przez założyciela Towarzystwa Chrystusowego, kardynała Augusta Hlonda, który mówił: „Gdziekolwiek członkowie Towarzystwa Chrystusowego pójdą winni jak najlepiej odpowiadać na duszpasterskie potrzeby lokalnego kościoła”. Jestem zadowolony, że znalazłem się w Craigavon, miejscu mojej duszpasterskiej posługi, która być może pomoże wznosić mosty pomiędzy dwoma religijnymi kulturami: irlandzką i polską”. 

Partykularne potrzeby polskich wspólnot wynikają z faktu, że wielu Polaków nie ma wystarczającej znajomości języka angielskiego, co uniemożliwia im skorzystanie z sakramentu pojednania i nie daje możliwości pełnego uczestnictwa we mszy św. Polscy katolicy, podobnie jak irlandzcy katolicy mają swoje własne specjalne święta i praktyki religijne, które będą w stanie lepiej zachować dzięki pomocy polskich kapłanów.     

Duszpasterska troska o migrantów jest obowiązkiem każdego kapłana. Kanon 529 §1  [Kodeksu Prawa Kanonicznego] stanowi: …„Szczególną troską otacza biednych, cierpiących, samotnych wygnańców oraz przeżywających szczególne trudności”. Wspólnoty parafialne dzielą tę duszpasterską odpowiedzialność wraz z ich kapłanami.  

Jestem zaniepokojony, aby polscy katolicy nie byli odizolowani od wspólnot parafialnych, w których żyją. Ja wierzę, że integracja polskich kapłanów z duchowieństwem naszej diecezji będzie również umożliwiała proces integracji polskich katolików z miejscowymi wspólnotami parafialnymi.  

To jest ekscytujący czas zmian w historii Kościoła w Irlandii; stworzy nowe wymagania zarówno dla naszych kapłanów jak i naszych wiernych; tak czy inaczej ja wierzę, że ten czas przyniesie wiele obopólnego błogosławieństwa dla nas i dla tych osób, które przybywają, aby żyć tutaj.
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